
Sprawozdanie
mniejszości komisyi gruntowej, w przedmiocie zaprowadzenia wolność. 

dzielenia włpsrośei ziemskiej.

Mniejszość komisyi g run tow ej  nie m ogła  zgodzić się na przyję tą  przez większość  tejże komisy! zasadę nie 

og ran iczonej  w olnośc i  w dzieleniu własności  z ie m sk ie j , a p rzeto  i przec iw  przyjęciu  w całości t rzech  pierwszych pa­

ragrafów  przed łożen ia  rządow ego  „o  wolności obrotu w łasnośc ią  z iem sk ą11 g ło so w ać  m u sia ła ,  a to z następujących

p o w o d ó w :

1. Uchylenie p raw  i p rzep isów  po litycznych ,  stojących do tąd  na przeszkodzie  w o ln em u  własnością  ziemską 

ro z rząd zan iu ,  k tó re  to uchy len ie  w 4. p rzedłożenia  rządow ego  zam ierzone  j e s t ,  a z k tó rem  mniejszość k o m is . i  

w zupełnośc i  się zgadza —  nie pociąga  jeęzcze za s o b ą ,  i w ed łu g  zdania  m niejszości pociągać  nie powinno n ieo g ra ­

n iczonej  n iczeni wmlnośei dzielenia własności  ziemskiej,  —  gdyz o ile wyż w s k a z a n e ,  w §. 4. przedłożenia  rządowego

objęte  ogran iczen ia  usprawied liw ić  się juz nie dad zą ,  i p rzeszkodą  są w rozw oju  gospodars tw a  tak dla większych, jak

i dla mniejszych posiadaczy, to p rzec iw nie  żadna p ow szechna  i rzelelna  potrzeba nie do m ag a  się jeszcze w kraju n a ­

szym n ieogran iczonej  dzielności. —  Mniejszość s ą d z i , iż n ieogran iczona  wolność  ta w anormalnym  stanie kraju , gdzie 

ani w ła sność  z iem sk a ,  ani k re d y t  ziemski i rolniczy, ani n aw et  ład  spo łeczny  w ogólnośc i  ugrun tow any  jeszcze nie 

j e s t ,  —  iż w olność  ta m og łaby  najszkodliwsze  przynieść  sk u tk i ,  gdyż ła tw o  doprowadzićby m ogła  do wywłaszczenia 

naszeg o  ludu  wiejskiego na rzecz przybyszów, a przeto do s to p n io w eg o  w ynarodow ien ia  kraju . Kultura _z_Ząchodu g r o ­

żąca łacniej wprawdzie  m o g łab y  się  przy tej wolności ro z sze rz ać ,  lecz za to siły i podstawy n a rodow e  na ru szo n e  
by zostały.

2. Mniejszość w zasadzie — w teorys — nie ma nic do zarzucenia  przeciw n ieograniczonej  dzielenia wol­

n o ś c i , lecz tu nie idzie o d o k t ry n ę ,  tylko o u s ta w ę ,  k tóra  m a wejść w życie. Otóż nie odstępu jąc  bynajm niej  od  

zasady, m ożna  być przec iw nym  zas tosow aniu  onej w okolicznościach  n ieo d p o w ie d n ich ,  gdyż n iszczących d o b r e ,  a 

w zm aga jących  złe s k u t k i , jak ie  z stawionej za jady  wyniknąć  by  mogły . Jak u włościańskich  właścicieli więcej roz­

szerzy się  oświata i św iadom ość  w aru n k ó w  w łasnego  i o g ó lnego  d o b ra ;  —  jak  ci włościanie będą postawieni  pod 

w zg lęd em  kredy tu  rea lnego  i o sob is tego  w tych w arunkach  p rzy n a jm n ie j ,  w jak ich  się  już dziś więksi właściciele  

w k ra ju  naszym  zn a jd u ją ,  —  w tenczas  to d o p ie ro ,  bez narażen ia  na  szwank in te resów  ludu wiejskiego i narodu ,  b ę ­

dziemy w olność  n ieogran iczonej  dzielności mogli  u nas zaprowadzić .

5. W ła sn o ś ć  z iem ska  w kraju riaszyin już rozdzielona je s t  na posiadłości różnych rozmiarów : na  drobne ,  

m a łe ,  ś red n ie  i w ie lk ie ,  a więc w sposób  w ym ogom  produkcy i  odpowiedni.  A jeżeliby w sku tku  zaprow adzonej  

bezw g lęd n e j  wolnośc i  miały rozpaść  się większe  całości g o sp o d a r sk ie ,  na małe posiad łośc i ,  to ztąd nie w zros t ,  ale 

raczej upadek  gosp o d a rs tw a  ro lnego  wyniknąćby  musiał .

Chów b y d ła ,  m ianowic ie  o w ie c ,  p rodukeya  zboża na e x p o r t , fabrykacya rolnicza t. j. p rzerabianie  s u r o ­

wych p ło d ó w  na  m ie jscu  na p ro d u k ta  cenniejsze  i do wywozu p rz y d a tn ie jsz e , nareszc ie  zaprowadzenie  u lepszeń jako  to • 

m a c h in ,  d re n ó w  iip. zawisłe  j e s t  powiększej  części od egzystencyi i pom yślnośc i  w iększych ,  na rozlegle jszych ob sza ­

r a c h ,  zaprow adzonych  p rzed s ięb io rs tw  ro ln iczych Z  rozpadnięc iem  się tych ca łośc i ,  s tagnacya  wr produkcyi  rolniczej 

byłaby  p e w n ą ,  a upadeK praw dopodobny .



Nie zanosi  tez lud  wiejski p e ty c y i ,  aby m u  wolno było więcej jeszcze  ro zkaw ałkow yw ać  g r u n ta ,  k tó r e  

dzierży.  A i w ięksi  też właścic ie le  n ie  dom agają  się  wszędzie  tej n ieogran iczonej  wolnos'ci. Jeżeli  gdz ie  p rag n ą  je j ,  

to  tam i w tedy  ty lk o ,  gdy  spodziew ają  się  kawałkam i lepiej  sp ieniężyć  odz iedziczoną  po o jcach  sp u śc izn ę  S k o n s ta ­

tu jm y  w p rzó d  p o t rze b ę  n o w y c h  podzia łów , zapytując  się  o zdan ie  w tym względzie  u rzęd ó w  gm in n y ch  i Rad  p o w ia to ­

w ych  , a p o te m  dop ie ro  będzie  czas i p o d s ta w a ,  do w yrokow ania  w tej sp r a w ie ,  jedne j  z na jw ażnie jszych ,  gdyż g ł ę ­

b o k o  sięga w e  wszystkie  spo łeczno  -  g o sp o d a rcze  i n a ro d o w e  nasze  stosunki.

4 . W o ln o ś ć  dzielenia cia ł tabu larnych  i dziś z ła tw ośc ią  bywa d a w a n e ,  jeżeli p raw a trzecich  osób t e m u  

n ie  s toją  na p r z e s z k o d z ie , a i co do  w łasnośc i  w łośc iańsk ie j  za b ezw zg lędną  nie podzie lnością  m nie jszość  nie jes t ,  

lecz c h ce  tylko, aby p o s tan o w io n e  były  p e w n e  o g ó ln e  warunki  i zasady, k tó reby  p rz y d z ie le n iu  i skup ian iu  posiadłości  

g ru n to w y ch  wszyscy w kra ju  trzym ać się  byli obowiązani.  W  gran icach  tak w ytkniętych by łoby  jeszcze  o b sze rn e  z o s t a ­

w io n e  pole, dla d o w o ln eg o  użytkowania  i rozrządzania  w łasnośc ią  z ie m sk a ,  a jed n a k  J a n e b y  były p e w n e  r ę k o jm ie ,  

uż  w o lność  ta n ie  będzie  nadużytą  i do szkodliwych dla do b ra  p o w s ze ch n e g o  os ta tecznośc i  doprow adzoną .

Z  tych w ychodząc  zasad i w skazanem i k ierow ana  p o w o d a m i ,  k tó re  r e fe re n t  b ędz ie  się  s t a r a ł ,  przy roz­

p ra w ac h  w Sejm ie  rozw inąć  i uzupełn ić ,  nie chciała  i n ie m ogła  m nie jszość  komisyi wziąść na s iebie  odpow iedzia l­

nośc i  za og łoszen ie  dziś w kra ju  n ieogran iczonej  wolności dzielenia w ła snośc i  ziemskiej.

Mniejszość komisyi wnos i  p r z e to :  W y so k i  Se jm  raczy u c h w al ić :

,,Komisya z u chy len iem  zasady n ieogran iczonej  wolności dz ie len ia ,  ma p rzed łożyć  Se jm ow i w niosek  do 

stawy, oparte j  na zasadzie  wolnośc i  u n o rm o w a n e j ,  w ed łu g  p e w n y c h ,  pow szech n ie  obow iązu jących  zasad  i w a ru n k ó w .

Skrzyński,
sp raw o zd aw ca  m niejszości


